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Trujące „kopciuchy” zostaną
z nami na dłużej

26 września na burzliwej sesji Sejmiku Województwa Małopolskie-
go, podczas której przewodniczący Jan Duda wielokrotnie domagał 
się m.in. wyłączania mikrofonu prelegentom, większość radnych sku-
piona wokół Prawa i Sprawiedliwości zadecydowała, że niespełniające 
norm smogowych piece węglowe zostaną z nami aż do maja 2024 roku, 
czyli około miesiąca po nowoustalonej przez Sejm RP dacie wyborów 
samorządowych. Za takim rozwiązaniem zagłosował m.in. radny PiS 
z Olkusza Andrzej Wójcik.

CZYTAJ DALEJ NA STRONIE 4.

Niebotyczne, rządowe podwyżki opłat 
doprowadzą do upadku samorządów?

W poprzednim numerze Gazety Olkuskiej pisaliśmy o tym, jak dykto-
wane przez spółki Skarbu Państwa podwyżki cen prądu o kilkaset pro-
cent, liczone w niektórych miastach nawet w setkach milionów zło-
tych, rujnują samorządy w całym kraju. Niestety, kryzys zdaje się ciagle 
pogłębiać, gdyż samorządy nie są już tylko zmuszane do drastycznego 
ograniczania zużycia energii elektrycznej (jak np. we Wrocławiu, gdzie 
pracownicy miejscy, tam gdzie to możliwe, będą pracowali w trybie 

zdalnym, co poniekąd przerzuci jednak na nich do-
datkowe koszty energii, czy chociażby w Gminie Ol-
kusz, gdzie w nocy świeci już tylko połowa latarnii), 
ale wręcz stoją przed widmem całkowitego upadku.

CZYTAJ DALEJ NA STRONIE 4.

Sejm RP wydłużył 
kadencję samorządów 
do 30 kwietnia 2024 r.

29 września Sejm RP przegłoso-
wał ustawę wydłużającą obecną 
kadencję samorządów w całym 
kraju do 30 kwietnia 2024 roku. 
Zgodnie z kalendarzem wybor-
czym, wybory samorządowe po-
winny się bowiem odbyć jesienią 

2023 roku.

CZYTAJ DALEJ NA STRONIE 3.
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Uwaga! Kolejne zapadlisko w powiecie olkuskim!

OGŁOSZENIE

3 października obok dawnej 
zmywnicy kopalni „Pomorza-
ny”, około 100 metrów od drogi 
z Bolesławia do Klucz, nieopodal 
„Róży Wiatrów” przy Pustyni 
Błędowskiej powstało kolejne 
zapadlisko. Zajmuje ono obszar 
aż 2,5 ara i ma 10 metrów głębo-
kości. Decyzją olkuskiego nad-
leśnictwa, oddział 419c (wg sta-
rego PUL 129b) dołączył zatem 
do listy terenów objętych zaka-
zem wstępu do lasu. Należy o tym 
pamiętać szczególnie z uwagi 
na fakt, że jest to teren chętnie 
odwiedzany przez grzybiarzy.

Przypominamy, że na począt-
ku bieżącego roku na terenie 
leśnym zlokalizowanej na po-
graniczu Bolesławia i Hutek po-
łudniowo-zachodniej części 
byłego obszaru górniczego „Po-
morzany III”, około 200 metrów 
na północ od szybu „Dąbrów-
ka”, ujawniono lej o promieniu 
około 25 metrów i głębokości 
około 15 metrów. Powstał on 
w miejscu zasypanego i zrekul-
tywowanego wcześniej zapadli-
ska o numerze XVIII (parcela 
nr I) o promieniu około 65 me-
trów i głębokości około 40 me-
trów, jakie powstało tam 4 maja 
1982 roku. Z kolei 20 września 
na cmentarzu przy ulicy Jana 
Pawła II w Trzebini powstał lej 
o głębokości 10 metrów oraz 
średnicy 20 metrów. Znala-
zły się w nim zwłoki 61 osób, 
pochowanych w 40 grobach.

W związku z zaistniałą sytu-
acją, Wójt Gminy Klucze zarzą-
dził zebranie Gminnego Sztabu 
Kryzysowego, w którym uczest-
niczyli pracownicy olkuskiego 
nadleśnictwa oraz Komendant 
Komisariatu Policji w Kluczach. 
Na miejscu powstania zapadli-

ska przeprowadzono także wi-
zję lokalną, a ZGH “Bolesław” 
skierował na miejsce pracow-
ników, którzy odgrodzili teren 
taśmami ostrzegawczymi oraz 
umieścili tablice informacyj-
ne o zakazie wstępu. Zgodnie 
bowiem z art. 26 ust. 3 pkt 1 
ustawy o lasach, “nadleśniczy 
wprowadza okresowy zakaz 
wstępu do lasu stanowiące-
go własność Skarbu Państwa, 
w razie gdy wystąpiło znisz-
czenie albo znaczne uszkodze-
nie drzewostanów lub degra-
dacja runa leśnego”. Na mocy 
zarządzenia Nadleśniczego 
Nadleśnictwa Olkusz z 3 paź-
dziernika, wprowadzony został 
obowiązujący do 31 marca 2023 
roku zakaz wstępu do lasu w:

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 506 f;

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 487 ~b, dział-
ka ew. nr 220 obr. ew. Hutki, 
gm. Bolesław (oddz. 196 ~c - 
oznaczenie według PUL obo-
wiązującego w latach 2012-

2021);

leśnictwie Pomorzany: oddział 
leśny nr 486 b, działka ew. nr 
1648 obr. ew. Bolesław, gm. 
Bolesław (oddz. 195 b - ozna-
czenie według PUL obowiązu-

jącego w latach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 487 a, działka 
ew. nr 220 obr. ew. Hutki, gm. 
Bolesław (oddz. 196 a - ozna-
czenie według PUL obowią-
zującego w latach 2012-2021);

leśnictwie Żurada: oddział 
leśny nr 530 d, działka ew. nr 
5147 obr. ew. Olkusz, gm. Ol-
kusz (oddz. 75 d - oznaczenie 
według PUL obowiązującego 

w latach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 503 b, działka 
ew. 221, obręb ew. Hutki, 
Gmina Bolesław (oddział 
207 b - oznaczenie według 
PUL obowiązującego w la-

tach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 486 c, działka 
ew. 1648, obręb ew. Bolesław, 
Gmina Bolesław (oddział 
195 a - oznaczenie według 
PUL obowiązującego w la-

tach 2012-2021);

leśnictwie Żurada: oddział 
leśny nr 530 c, działka ew. nr 
5147 obr. ew. Olkusz, gm. Ol-
kusz (oddz. 75 c - oznaczenie 
według PUL obowiązującego 

w latach 2012-2021);

leśnictwie Żurada: oddział 
leśny nr 529 b, działka ew. nr 

5146 obr. ew. Olkusz, gm. Ol-
kusz (oddz. 74 b - oznaczenie 
według PUL obowiązującego 

w latach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 524 j, działka 
ew. 1699, obręb ew. Bolesław, 
Gmina Bolesław (oddział 
233 i - oznaczenie według 
PUL obowiązującego w la-

tach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 524 h, działka 
ew. 5164, obręb ew. Olkusz 
Miasto, Gmina Olkusz (od-
dział 233 f - oznaczenie we-
dług PUL obowiązującego 

w latach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 524 g, działka 
ew. 5164, obręb ew. Olkusz 
Miasto, Gmina Olkusz (od-
dział 233 d - oznaczenie we-
dług PUL obowiązującego 

w latach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 525 f, działka 
ew. 1700, obręb ew. Bolesław, 
Gmina Bolesław (oddział 
234 f - oznaczenie według 
PUL obowiązującego w la-

tach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 468 a, c, działka 
ew. 1640, obręb ew. Bolesław, 
Gmina Bolesław (oddział 
178 a, b - oznaczenie według 
PUL obowiązującego w la-

tach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 504 a, b, dział-
ka ew. 1656, obręb ew. Bo-
lesław, Gmina Bolesław 
(oddział 216 a - oznaczenie 
według PUL obowiązującego 

w latach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 503 d, działka 
ew. 221, obręb ew. Hutki, 
Gmina Bolesław (oddział 
217 d - oznaczenie według 
PUL obowiązującego w la-

tach 2012-2021);

leśnictwie Pomorzany: od-
dział leśny nr 419 c, działka 
ew. 1701, obręb ew. Klucze, 
Gmina Klucze (oddział 129 
b - oznaczenie według PUL 
obowiązującego w latach 

2012-2021).

Szczegółową mapę w wysokiej 
rozdzielczości z zaznaczonymi 
terenami objętymi zakazem 
wstępu można zobaczyć po ze-

skanowaniu za pomocą smart-
fona załączonego kodu QR:

Warto pamiętać, że wej-
ście na tereny objęte zakazem 
wstępu nie tylko stanowi za-
grożenie dla zdrowia oraz ży-
cia, ale także grozi odpowie-
dzialnością karną: na mocy 
art. 151 § 1 Kodeksu Wykro-
czeń, “kto [...] przez [...] grun-
ty w miejscach, w których jest 
to zabronione, przechodzi, 
przejeżdża [...], podlega ka-
rze grzywny do 500 złotych 
albo karze nagany”. Paragraf 
czwarty przytoczonego prze-
pisu stanowi ponadto, że moż-
liwe jest dodatkowo orzecze-
nie nawiązki w wysokości do 
1 500 złotych.

Redakcja
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Sejm RP wydłużył kadencję samorządów 
do 30 kwietnia 2024 roku

29 września Sejm RP prze-
głosował ustawę wydłużającą 
obecną kadencję samorządów 
w całym kraju do 30 kwietnia 
2024 roku. Zgodnie z kalen-
darzem wyborczym, wybory 
samorządowe powinny się bo-
wiem odbyć jesienią 2023 roku.

Rząd argumentował przed-
miotowy projekt chęcią rozdzie-
lenia dat wyborów parlamen-
tarnych oraz samorządowych: 
według obowiązujących dotąd 
przepisów, radnych, wójtów, 
burmistrzów oraz prezydentów 
miast wybieralibyśmy w dzień 
wolny od pracy między 21 
września a 14 października 
2023 roku, a posłów i senatorów 
w dzień wolny od pracy między 
13 października a 11 listopada 
2023 roku. Daty pierwszej tury 
wyborów samorządowych oraz 
wyborów parlamentarnych 
mogły być tym samym oddzie-
lone od siebie maksymalnie 
o 7 tygodni, co w ocenie władzy 
było zbyt krótkim terminem. 
W efekcie, Sejm RP przyjął 
ustawę, na mocy której wybory 
do samorządu odbędą się w wy-
znaczony przez Premiera RP 
dzień wolny od pracy między 
31 marca 2024 roku a 23 kwiet-
nia 2024 roku.

Prezes Rady Ministrów 
będzie miał tym samym 
do wyboru cztery niedzie-
le. Pierwsza z nich, wypa-
dająca 24 marca, to jednak 
Niedziela Palmowa, a druga 
to Wielkanoc, dlatego bar-
dzo mało prawdopodobnym 
jest, żebyśmy tego dnia po-
szli do urn. Radnych, wój-
tów, burmistrzów oraz pre-
zydentów miast wybierzemy 
zatem najprawdopodobniej 
7 lub 14 kwietnia. Zaznaczyć 
należy jednak, że przegłoso-
wana ustawa nie rozwiązuje 
wcale problemu nachodze-
nia na siebie dat wyborów. 
O ile bowiem wybory do sa-
morządu nie będą teraz ko-
lidowały z wyborem posłów 
i senatorów, tak odbędą się 
one w bezpośrednim są-
siedztwie wyborów do Par-
lamentu Europejskiego. Te 
również wypadają również 
wiosną 2024 roku: ich do-
kładną datę wyznaczy jeszcze 
Rada Unii Europejskiej, ale 
muszą się one odbyć w ter-
minie od 8 kwietnia do 11 
lipca 2024 roku. Poprzednio 
europosłów wybieraliśmy 26 
maja 2019 roku: „Przeniesie-
nie wyborów samorządowych 
na wiosnę, przy równej dłu-

gości kadencji władz samo-
rządowych oraz europosłów, 
oznacza że wybory te stale 
będą już ze sobą kolidować” 
- podkreśla Marek Wójcik 
ze Związku Miast Polskich.

Przeciwko przyjętej usta-
wie opowiedziały się wszyst-
kie kluby i koła opozycyjne, 
wskazując, że tak daleko idące 
zmiany nie są konieczne, gdyż 
skrócenie kadencji Sejmu RP 
lub samorządów o zaledwie 
miesiąc oddzieliło by od siebie 
daty obu wyborów o poten-
cjalnie aż dwa i pół miesią-
ca. Dodatkowo, to przecież 
nie pierwsze już wydłużenie 
obecnej kadencji samorządów 
przez rząd: przed wyborami 
radnych, wójtów, burmistrzów 
oraz prezydentów miast 
w 2018 roku, władze centralne 
przyjęły bowiem ustawę wy-
dłużającą kadencje samorzą-
dowe z 4 do 5 lat. O ile zatem 
dotychczas władze lokalne 
wybieraliśmy co 4 lata, tak ich 
obecna kadencja będzie trwa-
ła aż 5,5 roku: „Kiedy w 2018 
roku PiS zmieniał Kodeks 
Wyborczy, było przecież wia-
domo, że będzie kumulacja 
i wtedy Kaczyńskiemu to nie 
przeszkadzało. Jedynym po-

wodem wydłużenia kadencji 
samorządów jest widmo po-
dwójnej klęski jesienią 2023 
roku, co pokazały przedter-
minowe wybory w Olsztynku, 
Rudzie Śląskiej czy Rzeszowie, 
gdzie PiS poniósł sromotne 
porażki” - uważa z kolei Prze-
wodniczący Klubu Parlamen-
tarnego Koalicji Obywatel-
skiej Borys Budka.

Negatywne zdanie na te-
mat „majstrowania” w Ko-

deksie Wyborczym zdaje 
się również mieć większość 
Polaków: w sondażu United 
Surveys dla Dziennika Ga-
zety Prawnej oraz RMF FM 
57% respondentów wskaza-
ło, że wybory samorządowe 
i parlamentarne powinny 
odbyć się zgodnie z upływem 
obecnej kadencji, czyli jesie-
nią 2023 roku. 11% ankie-
towanych uznało ponadto, 
że skrócona powinna zostać 
kadencja Sejmu RP, a nie sa-

morządów. Pomysł PiS po-
parło natomiast jedynie 21% 
pytanych. Ostatecznie prze-
niesienie wyborów samorzą-
dowych na wiosnę 2024 roku 
zostało przegłosowane przez 
231 posłów: za opisywanymi 
zmianami zagłosowało obu 
parlamentarzystów z powia-
tu olkuskiego: Jacek Osuch 
i Agnieszka Ścigaj z Prawa 
i Sprawiedliwości.

Redakcja

ZAKRES OBOWIĄZKÓW:
 Prowadzenie eksploatacji i za-

pewnienie ruchu urządzeń elektro-
energetycznych

Prowadzenie eksploatacji i obsłu-
ga urządzeń aparatury kontrolno-po-
miarowej i automatyki

Dokonywanie obchodów urzą-
dzeń elektroenergetycznych, odczyt 
przyrządów pomiarowych

Usuwanie awarii urządzeń elek-
troenergetycznych i automatyki

Uruchamianie urządzeń elektrycz-
nych i wykonywanie operacji łączenio-
wych w ukł. elektrycznych i automatyki

Uczestniczenie w procesie pro-
dukcji ciepła

Prowadzenie dokumentacji w za-
kresie zadań, ewidencji pracy, ocen 
technicznych i sprawozdawczości

Przekazywanie przełożonemu 
informacji o bieżącym stanie wyko-
nywanych zadań i prac oraz o po-
trzebach związanych z prawidłowym 
i sprawnym ich wykonaniem

WYMAGANIA:

Wykształcenie średnie techniczne: 
elektroenergetyk, elektryk, automa-
tyk, mechatronik

Znajomość branży elektroenerge-
tycznej i automatyki

Gotowość do wykonywania pracy 
zmianowej wg harmonogramu

Uprawnienia energetyczne E Gr.1 
(pkt.1, 2, 3, 7, 9, 10 w pkt. 2, 3, 7, 9) 

- POMOŻEMY CI JE ZDOBYĆ!
Prawo jazdy kat. B

MILE WIDZIANE:

Znajomość budowy, zasad działa-
nia i obsługi aparatury kontrolno-po-
miarowej oraz urządzeń elektroener-
getycznych

Uprawnienia energetyczne E Gr.2 
(pkt.1, 2, 6, 7, 8, 10 w pkt. 1, 2, 6, 7, 8)

OFERUJEMY:

Stabilne zatrudnienie na podsta-
wie umowy o pracę

Możliwość rozwoju zawodowego, 
wsparcie w podnoszeniu kwalifikacji

Pakiet socjalny, ubezpieczenie 
grupowe, prywatną opiekę me-
dyczną, Pracowniczy Program 
Emerytalny

Zapraszamy do zapoznania się z peł-
ną treścią oferty i złożenia CV przez 

stronę:

https://www.
tauron.pl/tau-

ron/o-tauronie/
kariera

Więcej na jej temat można 
znaleźć na stronie internetowej, 

dostępnej po 
zeskanowaniu 

za pomocą 
smartfona 
kodu QR
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MegaMocna drużyna Grupy TAURON to 26 tys. pracowników. 
Każdego dnia wkładamy moc energii, aby zapewnić komfort i bezpieczeństwo kilku milionom klientów. Jesteśmy jedną z największych grup ener-
getycznych w kraju i działamy głównie na południu Polski. Jesteśmy nastawieni na klienta, rozwój i innowacje. Tworzymy ENERGETYKĘ JUTRA. 
Dostarczamy nowoczesne rozwiązania, które dają energię w ciągle zmieniającym się świecie. Nasz potencjał stanowi energia elektryczna i gaz.

TAURON Ciepło sp. z o.o. poszukuje kandydatów na stanowisko:

ELEKTROMONTER AKPiA
Numer ref. TC/2022/09/03

Miejsce pracy: Olkusz, ul. Osiecka 3 (ciepłownia i kotłownie lokalne)
Ta oferta jest również dla Absolwenta

REKLAMA
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Niebotyczne, rządowe podwyżki opłat doprowadzą 
do upadku samorządów?

W poprzednim numerze 
Gazety Olkuskiej pisaliśmy 
o tym, jak dyktowane przez 
spółki Skarbu Państwa pod-
wyżki cen prądu o kilkaset 
procent, liczone w niektórych 
miastach nawet w setkach mi-
lionów złotych, rujnują samo-
rządy w całym kraju. Niestety, 
kryzys zdaje się ciagle pogłę-
biać, gdyż samorządy nie 
są już tylko zmuszane do dra-
stycznego ograniczania zuży-
cia energii elektrycznej (jak 
np. we Wrocławiu, gdzie pra-
cownicy miejscy, tam gdzie 
to możliwe, będą pracowali 
w trybie zdalnym, co ponie-
kąd przerzuci jednak na nich 
dodatkowe koszty energii, czy 
chociażby w Gminie Olkusz, 
gdzie w nocy świeci już tylko 
połowa latarnii), ale wręcz 
stoją przed widmem całkowi-
tego upadku. Dla przykładu, 
Jelenia Góra poinformowała 
bowiem, że nie otrzymała żad-
nej oferty na dostawę gazu, 
co bezpośrednio grozi wyłą-
czeniem z eksploatacji miej-
skich szkół, przedszkoli czy 
przychodni zdrowia. Samo-
rządy w całej Polsce zwołują 
już sztaby kryzysowe, a 7 paź-
dziernika w Warszawie odbył 
się protest samorządowców 

„Ciemność+, nowy program 
PiS” przeciwko skutkom nie-
udolnej polityki rządu oraz 
osiąganiu przez państwo-
we spółki wielomiliardo-
wych zysków pochodzących 
z niezasadnie wysokich marż.

„Proszę nie zasłaniać się 
nadzwyczajną sytuacją, 
jaką jest kryzys wywołany 
przez wojnę na Ukrainie. 
Te nadzwyczajne okolicz-
ności odsłoniły z całą ja-
skrawością niekompetencje 
w zarządzaniu państwem. 
Wojna wybuchła w lutym, 
a Pan w październiku zo-
rientował się, że nie zdoła 
wykonać powierzonego mu 
zadania, którego istotą jest 
zabezpieczenie polskich ro-
dzin przed zimą. […] Oby 
przez Waszą nieudolność 
nie marzły polskie dzieci” 
- pisze w liście do Jacka Sa-
sina Burmistrz Wołomina 
Elżbieta Radwan. Minister 
Aktywów Państwowych 
wpadł również na pomysł, 
by… to samorządy dystry-
buowały węgiel. „Cukier 
też mamy sprzedawać? ”

- pyta z kolei ironicznie 
Prezydent Sopotu.

Przypominamy, że w ubie-
głym roku Srebrne Miasto 
za jedną kilowatogodzinę 
płaciło 0,2750 zł netto, pod-
czas gdy w tym roku jest 
to już 1,0206 zł netto. Przy-
szłość maluje się w jeszcze 
ciemniejszych barwach, gdyż 
od 1 stycznia stawka ta wy-
nosić będzie aż 1,7423 zł net-
to, a powrót poniżej progu 
1 zł netto/kWh nastąpi do-
piero… od 1 stycznia 2025 
roku. Aby uzmysłowić ska-
lę podwyżek, w budżecie 
Gminy Olkusz na 2021 rok, 
kiedy obowiązywała staw-
ka 0,2750 zł netto/kWh, 
na samo oświetlenie ulic, 
placów oraz dróg zaplano-
wano wydatki na poziomie 
nieco ponad 2,5 miliona zło-
tych. Jeśli latarnie świeciłyby 
jak dotychczas, to w przy-
szłym roku, w którym pań-
stwowy Tauron podniósł 
stawkę do 1,7423 zł netto/
kWh, czyli o 634%, koszt ten 
wyniósłby już niemal 16 mi-
lionów złotych. A przecież 
mowa o samym oświetleniu 
ulic, placów i dróg, bez kosz-
tów związanych z funkcjo-
nowaniem chociażby szkół, 
przedszkoli czy różnych 
gminnych jednostek, takich 

jak Miejski Ośrodek Kultury 
w Olkuszu, Miejski Ośrodek 
Sportu i Rekreacji w Olku-
szu, Powiatowa i Miejska 
Biblioteka Publiczna w Ol-
kuszu czy Ośrodek Sporto-
wo-Wypoczynkowy „Czarna 
Góra” w Olkuszu, w którym 
regularnie trenują oraz roz-
grywają swoje mecze rozma-
ite drużyny sportowe.

Sytuacja jest wręcz tak 
katastrofalna, że samorządy 
nie ukrywają, iż nie chodzi 
już o poszukiwanie oszczęd-
ności, ale o jakiekolwiek 
spięcie gminnych budżetów, 
nawet przy braku jakichkol-
wiek inwestycji, takich jak 
remonty dróg czy chodni-
ków. Rektor Uniwersytetu 
w Białymstoku podjął już 
bowiem decyzję, że w stycz-
niu studenci będą się uczyć 
zdalnie, gdyż ceny prądu 
i ogrzewania są po prostu 
zbyt wysokie. Podobną de-
cyzję podjął także Rektor 
Uniwersytetu Jagiellońskie-
go w Krakowie, zarządzając 
zdalne nauczanie w pięciu 
terminach rozpoczętego 
1 października semestru. 
Nieoficjalnie dowiedzieli-
śmy się, że wszystkie gminy 

powiatu olkuskiego planują 
w najbliższym czasie wy-
łączać po godzinie 23:00 
wszystkie latarnie.

Horrendalne podwyżki 
zdają się jednak nie stanowić 
problemu dla wszystkich. 
Skonsolidowane przychody 
państwowej Polskiej Grupy 
Energetycznej, wytwarza-
jącej 41% produkcji netto 
energii elektrycznej w Polsce 
oraz obsługującej 5,5 milio-
na klientów, sięgnęły w dru-
gim kwartale bieżącego roku 
zawrotnej kwoty 15 728 000 

000,00 złotych. W przeciągu 
12 miesięcy, marża brutto 
firm sektora energetycznego 
urosła natomiast o 7 000%. 
Kolejny raz potwierdza się 
zatem przysłowie, że władza 
zawsze wyjdzie na swoje, 
jak chociażby w przypadku 
galopującej inflacji - pod-
czas gdy ta rujnuje rodzin-
ne budżety domowe, wyna-
grodzenia posłów wzrosły 
z 8 017 złotych do 12 827 
złotych, a wiceministrów
z 10 021 złotych do 16 033 zł.
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Trujące "kopciuchy" zostaną z nami na dłużej
26 września na burzliwej 
sesji Sejmiku Wojewódz-
twa Małopolskiego, podczas 
której przewodniczący Jan 
Duda wielokrotnie domagał 
się m.in. wyłączania mikro-
fonu prelegentom, większość 
radnych skupiona wokół 
Prawa i Sprawiedliwości za-
decydowała, że niespełnia-
jące norm smogowych piece 
węglowe zostaną z nami aż 
do maja 2024 roku, czyli oko-
ło miesiąca po nowoustalonej 
przez Sejm RP dacie wybo-
rów samorządowych. Za ta-
kim rozwiązaniem zagłoso-
wał m.in. radny PiS z Olkusza 
Andrzej Wójcik.

Przypominamy, że jesz-
cze na początku 2017 roku 
sejmik małopolski przy-
jął uchwałę antysmogową, 
na mocy której w naszym 
województwie od 1 stycznia 
2023 roku nie można byłoby 
już ogrzewać domów przy 
pomocy tzw. “kopciuchów”. 
Zjednoczona Prawica po-
stanowiła jednak dać ciche 
przyzwolenie na spalanie 
śmieci w pozaklasowych 
kotłach aż przez dwa do-
datkowe sezony grzewcze: 
“to właśnie w «kopciuchu» 

da się spalić «wszystko»” 
- zaznacza Anna Dwora-
kowska z Krakowskiego 
Alarmu Smogowego. We-
dług danych Centralnej Ewi-
dencji Emisyjności Budyn-
ków z lipca bieżącego roku, 
w Małopolsce ze starych, 
pozaklasowych kotłów wciąż 
korzysta jeszcze 119 tysię-
cy gospodarstw domowych, 
a ponadto szacuje się, rocz-
nie z powodu smogu w na-
szym województwie przed-
wcześnie umiera około 4 
tysiące osób.

Kocioł bezklasowy może 
bowiem emitować nawet 
do 800 mg pyłu na m3 dymu, 
podczas gdy dopuszczalny 
przez małopolską uchwałę 
antysmogową kocioł węglo-
wy jedynie 40 mg/m3. Dane 
te dotyczą ponadto spalania 
węgla, a nie odpadów. Radni 
PiS argumentowali swój pro-
jekt kwestiami finansowy-
mi, choć wspomnieć należy, 
że ogrzewanie domu poprzez 
spalanie węgla w niespeł-
niającym norm smogowych 
piecu węglowym to przy 
obecnych cenach tego su-
rowca rozwiązanie najdroż-
sze - dwukrotnie droższe, niż 

ogrzewanie gazem i nawet 
pięciokrotnie droższe, niż 
przy pomocy pompy ciepła.

“Szanowni Państwo 
w dniu dzisiejszym Sejmik 
Województwa Małopol-
skiego zgodnie z oczeki-
waniami społeczeństwa 
uchwalił zmianę terminu 
wejścia w życie wymia-
ny pieców z 1.01.2023 
na 30 kwietnia 2024r. a więc 
o dwa okresy grzewcze”

- skomentował głosowanie 
na swoim pro� lu w serwisie 
społecznościowym Facebo-
ok olkuski radny z ramienia 
PiS Andrzej Wójcik (pisow-
nia oryginalna).

Należy jednak uczciwie za-
znaczyć, że wydłużenie daty 
likwidacji „kopciuchów” na 
terenie naszego wojewódz-
twa odbyło się pomimo wy-
raźnego sprzeciwu mieszkań-
ców. Aż 75% osób (2 999 na 
4 023) biorących udział 
w konsultacjach opowie-
działo się bowiem przeciwko 
takiemu pomysłowi. Na sa-
mej sesji pojawiły się zresz-
tą transparenty walczących 
o czyste powietrze miesz-

kańców m.in. z Niepołomic, 
Zabierzowa, Nowego Targu, 
Zakopanego, Oświęcimia 
czy Zielonek.

Warto również przypo-
mnieć, że oficjalne pomiary 
ze stacji Państwowego Mo-
nitoringu Środowiska wy-
kazały, iż w 2020 roku w Ol-

kuszu oddychaliśmy ex equo 
6. najbardziej rakotwórczym 
powietrzem w Polsce: we-
dług Światowej Organizacji 
Zdrowia, stężenie benzo (a) 
pirenu nie powinno wyno-
sić więcej, niż 0,12 nano-
grama na metr sześcienny, 
a nieco “łaskawsza” norma 
krajowa dopuszcza 1 ng/m3. 

Średnioroczne stężenie jed-
nego z najbardziej toksycz-
nych składników smogu 
wyniosło natomiast w Srebr-
nym Mieście 7 nanogramów 
na metr sześcienny, czyli 
700% normy krajowej oraz 
aż 5 833,3% normy WHO.
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fot. Głosujący za wydłużeniem terminu likwidacji najbardziej zanieczyszczających 
kotłów radny Sejmiku Województwa Małopolskiego z Olkusza Andrzej Wójcik
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Pijany, poszukiwany mieszkaniec Sułoszowej uciekał przed 
policją wioząc swoją siedmioletnią córeczkę

REKLAMA REKLAMA

REKLAMA

W imieniu Zarządu 
Oddziału Związku 

Nauczycielstwa 
Polskiego w Olkuszu

z okazji Dnia Edukacji Narodowej, 
wszystkim pracownikom oświaty, 

także tym emerytowanym, składam 
najserdeczniejsze życzenia: 
dobrego zdrowia, uśmiechu, 

sukcesów w pracy zawodowej 
oraz szczęścia w życiu osobistym.

Prezes Oddziału ZNP 
w Olkuszu 

Marek Krzykawski

Mieszkaniec Sułoszowej, 
chcąc uniknąć odpowiedzial-
ności karnej, podjął pró-
bę ucieczki przed policją: 
36-latek był poszukiwany 
w celu odbycia zasądzonej 
wobec niego kary pozbawie-
nia wolności, posiadał zakaz 
prowadzenia pojazdów, miał 
prawie 1,5 promila alkoho-
lu w organizmie, a na doda-
tek przewoził siedmiolatkę. 
Gdyby tego wszystkiego było 
mało, to przybyła na miejsce 
matka dziecka… również 
okazała się poszukiwana.

Funkcjonariusze z Komen-
dy Powiatowej Policji w Kra-
kowie namierzyli na terenie 
Gminy Iwanowice Opla, któ-
ry przekroczył dozwoloną 
prędkość o 32 km/h. Mun-
durowi wydali zatem kie-
rowcy sygnał do zatrzyma-
nia się, jednak ten wówczas 
gwałtownie przyśpieszył. 
Stróże prawa natychmiast 
podjęli pościg za uciekinie-
rem: po około 2 kilometrach 
kierowca Opla najwyraźniej 
zdał sobie sprawę, że nie 
ma szans z policyjnym BMW 
i zatrzymał się.

Uciekinierem okazał się 
mieszkaniec Sułoszowej, któ-
rego powody do ucieczki kry-
minalni poznali po spraw-
dzeniu go w policyjnych 
bazach danych. Mężczyzna 

był bowiem poszukiwany 
do odbycia kary roku po-
zbawienia wolności za zmu-
szanie groźbą innej osoby 
do określonego zachowania 
oraz posiadał sądowy za-
kaz prowadzenia pojazdów. 
Na dodatek, przeprowadzo-
ne badanie stanu trzeźwości 
wykazało, że 36-latek miał 
prawie 1,5 promila i w tym 
stanie uciekał przed po-
licją ze swoją kilkuletnią 
córeczką. Na miejsce we-
zwana została zatem matka 
dziewczynki w celu jej ode-
brania, jednak po spraw-
dzeniu danych 34-latki oka-
zało się, że… ona również 
była poszukiwana do ponad 
dwumiesięcznej „odsiad-
ki”. Dziecko finalnie zosta-
ło przekazane pod opiekę 
dziadka.

Rodzice siedmiolatki zo-
stali z kolei zatrzymani 
i doprowadzeni do zakładu 
karnego, gdzie odbywają 
już zasądzone wobec nich 
wcześniej kary pozbawienia 
wolności. 36-latek raczej 
szybko nie opuści więzie-
nia, gdyż art. 178b Kodeksu 
Karnego stanowi, że „kto, 
pomimo wydania przez osobę 
uprawnioną do kontroli ru-
chu drogowego, poruszającą 
się pojazdem […], przy uży-
ciu sygnałów dźwiękowych 
i świetlnych, polecenia zatrzy-

mania pojazdu mechaniczne-
go nie zatrzymuje niezwłocz-
nie pojazdu i kontynuuje 
jazdę, podlega karze pozba-
wienia wolności od 3 miesięcy 
do lat 5", a z treści art. 178a 
§ 1 Kodeksu Karnego możemy 
wyczytać, że „kto, znajdując 
się w stanie nietrzeźwości lub 
pod wpływem środka odu-
rzającego, prowadzi pojazd 

mechaniczny w ruchu lądo-
wym, wodnym lub powietrz-
nym, podlega grzywnie, karze 
ograniczenia wolności albo 
pozbawienia wolności do lat 
2”. Z kolei zgodnie z art. 244. 
Kodeksu Karnego, „kto nie 
stosuje się do orzeczonego 
przez sąd zakazu […] prowa-
dzenia pojazdów […], pod-
lega karze pozbawienia wol-

ności od 3 miesięcy do lat 5”. 
Kwestię ucieczki z małoletnią 
córką reguluje natomiast art. 
160 §1 Kodeksu Karnego, 
na mocy którego „kto naraża 
człowieka na bezpośrednie 
niebezpieczeństwo utraty ży-
cia albo ciężkiego uszczerbku 
na zdrowiu, podlega karze 
pozbawienia wolności do lat 
3”. Paragraf drugi przytoczo-

nego przepisu stanowi ponad-
to, że „jeżeli na sprawcy ciąży 
obowiązek opieki nad osobą 
narażoną na niebezpieczeń-
stwo, podlega karze pozba-
wienia wolności od 3 miesięcy 
do lat 5”.

źródło: Komenda Powia-
towa Policji w Krakowie
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O problemach naszych przodków z opałem słów kilka

Nie da się ukryć, że zarów-
no w Polsce, jak i na świecie, 
przeżywamy obecnie kry-
zys na wielu płaszczyznach 
gospodarczych i politycz-
nych. Dotyka on szczegól-
nie sektora energetycznego, 
co boleśnie odczuwają nie 
tylko zakłady pracy, ale rów-
nież - a może przede wszyst-
kim - gospodarstwa domo-
we. Choć obecne potrzeby 
oraz możliwości w zakresie 
ogrzania pomieszczeń miesz-
kalnych są większe, niż sto 
lat temu, to trudności z tym 
związane, a także nieoczy-
wiste sposoby ich rozwiązy-
wania, są jednak podobne.

Wielki Kryzys, który roz-
począł się w październiku 
1929 roku krachem na nowo-
jorskiej giełdzie (tzw. czar-
ny czwartek), niósł ze sobą 
opłakane skutki m.in. dla 
polskiego społeczeństwa: 
w latach 30’ w II Rzeczypo-
spolitej wystąpiło ogromne 
bezrobocie (w przypadku 
robotników wynoszące aż 
30%), a zaznaczyć należy, 
że podejmujący zarobek czę-

sto nie pracowali wówczas 
w pełnym wymiarze godzin. 
Co ciekawe, odwrotnie niż 
dzisiaj, Polacy musieli mie-
rzyć się z... deflacją, czyli 
wzrostem siły nabywczej 
pieniądza, którego było 
w rodzinach coraz mniej 
ze względu na niskie zarob-
ki (wynoszące w 1933 roku 
około 30 złotych tygodniowo 
dla robotników). Pomimo 
spadku cen, w wyniku które-
go przykładowo w 1933 roku 
6 kilogramów węgla było 
o ponad 25 groszy tańsze, 
niż w 1928 roku (4,5 grosza 
w stosunku do 30 groszy), 
na wiele rzeczy zwyczajnie 
nie można było sobie pozwo-
lić. W całym kraju specjalne 
państwowe oraz społecz-
ne komitety organizowały 
co prawda pomoc dla po-
trzebujących, jednak nie mo-
gły one zaspokoić wszystkich 
potrzeb. W efekcie, szczegól-
nie w znajdującym się w bez-
pośrednim sąsiedztwie ziemi 
olkuskiej Zagłębiu Dąbrow-
skim, rozwinęły się rozmaite 
sposoby pozyskiwania opału, 
nie zawsze w sposób legalny.

Podobnie jak dzisiaj, 
najbardziej pożądany był 
węgiel, który zdobywano 
różnymi drogami: do popu-
larnych, choć niebezpiecz-
nych metod należało zbie-
ranie fragmentów gorszej 
jakości kruszcu, czyli tzw. 
bergów na hałdach, czym 
zajmowały się głównie oso-
by starsze oraz dzieci. By-
wało to niebezpieczne z tego 
powodu, że poszukiwacze 
nieraz ginęli od powstają-
cych samoistnie pożarów 
czy wskutek zasypania. Wła-
mywano się również na ko-
palniane składy czy stacje 
kolejowe, gdzie oczekiwały 
pociągi z węglem. Jednym 
z takich celów były Łazy 
w powiecie zawierciańskim, 
a tak opisywał swoje dzia-
łania jeden z ówczesnych 
bezrobotnych: “Wychodzi-
my zazwyczaj o godz. 10-ej 
wieczór, jak idzie dobrze po-
wrót 6-a rano. Źle, wracamy 
o 5-6-ej po południu. Przy-
noszę od 50 do 40 kg węgla. 
Po kilku turach klnę na cały 
świat i siebie. Obchodzić 
trzeba posterunki policyj-

ne, przez lasy, karczowiska, 
strumyki, przychodzę prze-
marznięty i mokry – idąc 
nie wiadomo co pod no-
gami, śnieg, pniak czy dół. 
Jeżeli ktoś upadnie żaden 
nie ogląda się na drugiego 
– do tego to ciągłe nasłuchi-
wanie [...] ”. Opis ten kojarzy 
się nie tyle z wysoko zindu-
strializowanym obszarem, 
co z opowiadającą o przemy-
cie przez słabo zamieszkaną 
granicę polsko-radziecką 
prozą Sergiusza Piaseckiego. 
Niemniej, do takich właśnie 
czynów zmuszał niektórych 
kryzys. Materiał do ogrzania 
mieszkań zdobywano także 
bardziej “filmowymi” me-
todami. Śmiałkowie wskaki-
wali bowiem na jadące po-
ciągi, wyrzucali z nich część 
zawartości, a ich oczekujący 
przy torach wspólnicy zbie-
rali „urobek”, po czym ucie-
kali w bliżej nieokreślonym 
kierunku, zanim pojawiła 
się policja: szczególnym 
upodobaniem cieszyły się 
odcinki Będzin-Dąbrowa 
Górnicza, Gołonóg-Ząbko-
wice, Myszków-Zawiercie, 
Łazy-Zawiercie, Ząbkowice-
-Łazy, a w mniejszym stop-
niu Katowice-Sosnowiec 
Północny.

Najwięcej emocji zdawa-
ły się jednak budzić “bie-
daszyby”, czyli prowadzone 
na własną rękę przez miejsco-
wą ludność odkrywki znajdu-
jących się płytko pod ziemią 
pokładów węgla. Zazwyczaj 
miały one od kilku do kil-
kunastu metrów, choć na so-
snowieckiej Niwce, gdzie ko-
pano najgłębiej, te liczyły 
sobie nawet… 60-80 metrów. 
Prowizoryczne szyby znaj-
dowały się na terenie całego 
Zagłębia, tworząc iście księ-
życową panoramę, najczę-
ściej na obszarach należących 
do przedsiębiorstw legal-
nie wydobywających złoża. 
Z tego powodu dochodziło 
do napięć, a niejednokrotnie 
także nalotów i zasypywania 
szybików, co kończyło się nie-
raz bójkami ze strażą kopal-
nianą oraz policją. W latach 
1933-1936 aż 4% czarnego 
kruszcu pochodziło na tym 
terenie z opisywanego źródła, 
co stanowiło najwyższy odse-
tek spośród wszystkich ośrod-
ków przemysłu węglowego 
w Polsce. Węgiel ten miał 
swoich odbiorców przede 
wszystkim wśród spaupe-
ryzowanej części ludności, 
np. z okolic Częstochowy, 
Olkusza, a nawet Krakowa.

O ile sytuacja Polek i Po-
laków jest dziś dużo lepsza, 
chociażby ze względu 
na mniejszy odsetek ludzi 
żyjących w ubóstwie, szerszy 
dostęp do pomocy socjal-
nej czy znikome bezrobo-
cie, tak widmo braku opału 
znów dotyka znacznej części 
społeczeństwa. Niektórym 
czytelnikom przedstawio-
ne wyżej zagadnienia mogą 
wydać się znajome, gdyż 
słyszeliśmy już w tym roku 
o odrodzeniu się biedaszy-
bów pod Wałbrzychem, 
a także kradzieżach węgla 
z pociągów m.in. pod Czę-
stochową. Przeszłość i te-
raźniejszość łączą się zatem 
nie tylko poprzez opowieści 
o bohaterstwie i patrioty-
zmie, ale głównie przez ludz-
kie doświadczanie różnych 
zjawisk.

Mateusz 
Radomski
Wiceprezes olkuskiego koła 
Światowego Związku Żoł-
nierzy Armii Krajowej, ar-
chiwista Muzeum Regio-
nalnego PTTK w Olkuszu

OGŁOSZENIE  BURMISTRZA MIASTA I GMINY OLKUSZ

- działki nr ew. gr. 2148/6, 2148/12 obręb Olkusz w celu umieszczenia w nich urządzeń 

infrastruktury technicznej: przyłącz gazu.

00 00 Bliższe informacje można uzyskać w Wydziale Drogowo-Inwestycyjnym w godz. 8 -16 (pn), 
00 00 7 -15 (wt - pt) - pok. nr 308 lub pod numerem telefonu  (032) 626-01-58.  

Burmistrz Miasta i Gminy Olkusz informuje, że w budynku Urzędu Miasta i Gminy Olkusz na 
tablicy ogłoszeń, obok pok. 308 w dniach od 10.10.2022 r. do 30.10.2022 r. wywieszony 
będzie wykaz nieruchomości przeznaczonych do dzierżawy:

- działka nr ew. gr. 453/22 obręb Olkusz w celu umieszczenia w niej urządzeń infrastruktury 

technicznej: przyłącz kanalizacji sanitarnej,

OGŁOSZENIE  BURMISTRZA MIASTA I GMINY OLKUSZ

REKLAMA REKLAMA
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Inauguracja nowego roku akademickiego OUTW

REKLAMA

6 października w Miejskim 
Ośrodku Kultury w Olkuszu 
odbyła się uroczysta inau-
guracja roku akademickiego 
2022/2023 Olkuskiego Uni-
wersytetu Trzeciego Wieku.

Zebranych gości powitał 
Dyrektor olkuskiego MOK-
-u Michał Mączka, a chór 
MOK Renesans pod dyrekcją 
Mirosławy Nadymus zainto-
nował Hymn studencki “Gau-
deamus igitur”. Na widowni 
zasiedli natomiast zarówno 

nowi studenci, ci, którzy stu-
diują na OUTW od kilku lat, 
jak i najwierniejsi, którzy zży-
li się z nim od kilkunastu lat.

O� cjalnego otwarcia no-
wego roku akademickiego 
dokonał Burmistrz Miasta 
i Gminy Olkusz Roman Pia-
śnik, życząc studentom suk-
cesów w zdobywaniu wiedzy. 
W tym roku znów nastąpiły 
także zmiany na stanowisku 
Koordynatora OUTW: Elż-
bieta Matonóg została bo-

wiem Kierownikiem Działu 
Artystycznego, a jej miej-
sce zajęła Joanna Szarras.

Część artystyczną wieczoru 
wypełnił z koeli recital ak-
torki Teatru Zagłębia w So-
snowcu Beaty Deutschman. 
Jej piękny koncert stanowił 
ostateczne zakończenie wa-
kacyjnego wypoczynku, jako 
że od poniedziałku studen-
ci zabrali się ostro do pracy.

Redakcja
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Małopolski MiniMundial dla 
Olkuskiego Klubu Sportowego 
“Słowik”! Po dwóch turniejach 
eliminacyjnych, zespół z rocz-
nika 2012 pokonał w wielkim 
� nale wojewódzkiej impre-
zy rozgrywanej na stadionie 
Garbarni Kraków całą konku-
rencję, odnosząc tym samym 
historyczny sukces. Dzięki 
swoim udanym występom, 
podopieczni trenera Marcina 
Mroza są obecnie na ustach ca-
łej piłkarskiej Małopolski.

Tegoroczny, jesienny mun-
dial w Katarze jest okazją 
do promowania piłkarskiego 
święta na różne sposoby: dzię-
ki Małopolskiemu Związkowi 
Piłki Nożnej oraz jego partne-
rom, ci, którzy obecnie mogą 
dopiero marzyć o występach 
z Orzełkiem na piersi w do-
rosłej reprezentacji, w minio-
nych tygodniach wzięli udział 
w ogólnowojewódzkiej rywa-
lizacji pod szyldem MiniMun-
dialu. Nic zatem dziwnego, 
że turniej o nazwie „Kierunek 
Katar” cieszył się ogromnym 
zainteresowaniem. W ra-
mach inicjatywy realizowanej 
ze środków programu Mini-
sterstwa Sportu i Turystyki 
„Sportowe Wakacje+”, odbyło 
się bowiem łącznie 15 tur-
niejów eliminacyjnych oraz 
4 pół� nały w 15 powiatach 
Małopolski, w których udział 
wzięło blisko 2 000 młodych
adeptów futbolu.

Z ogromną dumą można 
obecnie mówić, że wśród wy-
mienionych wyżej liczb naj-
ważniejsze miejsce zajmuje 
Olkusz i jego reprezentacja 
w żółto-niebieskich barwach: 
drużyna OKS-u “Słowik” naj-
pierw przeszła jak burza przez 
trzy etapy zmagań, po czym 
prawdziwy popis swoich 
umiejętności dała w najważ-
niejszym momencie, czyli 

w meczu � nałowym z Aser-
kiem Team Gorlice. Tam ol-
kuszanie zaliczyli bowiem 
efektowną „remontadę”, wy-
ciągając wynik od stanu 0:2 
na 3:2, co zdecydowanie było 
� nałem godnym rangi woje-
wódzkiego mistrzostwa.

Ale od początku. Drogę 
na szczyt Słowicy rozpoczęli 
wygrywając zmagania po-
wiatowe. Warto wspomnieć, 
że przez turniej Podokręgu 
Olkusz przebrnęli oni nie 
tylko z kompletem wyso-
kich zwycięstw, ale także bez 
straconej bramki. W drugim 
etapie było już znacznie trud-
niej, ale i w tym przypadku 
podopieczni trenera Marcina 
Mroza stanęli na wysokości 
zadania: po inauguracyjnej 
porażce 1:3 z gospodarzem 
rywalizacji o prymat w Mało-
polsce Zachodniej, czyli UKS-
-em AP 21 Chrzanów, młodzi 
olkuszanie pokonali 3:1 Unię 
Oświęcim oraz rozbili Wi-
słę Brzeźnica aż 11:1. To po-
zwoliło graczom OKS-u za-
jąć drugie miejsce w stawce, 
uprawniające do gry w turnie-
ju � nałowym, który odbył się 
w 3 października na głównej 
płycie obiektu drugoligowej 
Garbarni Kraków.

Do stolicy Małopolski przy-
jechało tym samym osiem 
najlepszych ekip z fazy elimi-
nacji. Słowik tra� ł do grupy B, 
gdzie zmagania o turniejowe 
złoto rozpoczął od zwycięstwa 
4:0 nad swoimi rówieśnikami 
z AP Bonito Mszana Dolna. 
Jeszcze wyżej, bo aż 6:0, „Żół-
to-Niebiescy” pokonali kolej-
no AP Wieliczka, dzięki czemu 
ostatnie spotkanie z Bruk-Bet 
Termalicą miało zadecydo-
wać o tym, kto z dwójki Ol-
kusz - Nieciecza wygra grupę 
i awansuje do strefy medalo-
wej z pierwszego miejsca. Sło-

wikom w starciu ze Słonikami 
wystarczał remis i właśnie taki 
rezultat obowiązywał po ostat-
nim gwizdku sędziego. Wynik 
2:2 sprawił, że w pół� nale los 
skojarzył olkuszan z zawod-
nikami Champions Brzesko 
i w tym przypadku również 
górą byli nasi zawodnicy, któ-
rzy promocję do wielkiego 
� nału zapewnili sobie po wy-
granej 3:1. W drugim pół� -
nałowym starciu niecieczanie 
ulegli z kolei Aserkowi Team 
0:5, a więc najważniejszy po-
jedynek całego Małopolskiego 
MiniMundialu mieli między 
sobą rozstrzygnąć gracze z Ol-
kusza oraz Gorlic.

Niestety, znacznie lepiej 
w � nałowe spotkanie weszli 
rywale OKS-u. Aserek Team 
to bowiem przeciwnik nie byle 
jaki, gdyż gorliczanie nie tak 
dawno wygrali małopolskie 
eliminacje turnieju „Z po-
dwórka na stadion o Puchar 
Tymbarku”, który swój � nał 
miał na Stadionie Narodo-
wym w Warszawie. Po zdoby-
ciu dwóch goli, wydawało się, 
że piłkarze z powiatu gorlic-
kiego są na najlepszej drodze 
po końcowy triumf. Jednak-
że, wedle starego porzekadła 
śp. selekcjonera Kazimierza 
Górskiego: „dopóki piłka 
w grze…” w futbolu napraw-
dę wszystko może się zdarzyć 
i tym razem naprawdę się 
zdarzyło! Olkuszanie złapali 
kontakt, a następnie po dwóch 
fantastycznych tra� eniach 
nie tylko odrobili straty, ale 
i przechylili szalę zwycięstwa 
na swoją stronę, zdobywając 
w ostatnich minutach � nału 
zwycięską bramkę. Jest to nie 
tylko powód do wielkiej ra-
dości, ale przede wszystkim 
wielkiej dumy, gdyż nasi 
10-latkowie napisali nową 
historię całej olkuskiej piłki 
młodzieżowej. Do tej pory 

nikt nie mógł się bowiem jesz-
cze pochwalić wojewódzkim 
czempionatem, a chętnych 
było przecież wielu.

Tak oto Słowik obrał sym-
boliczny „Kierunek na Katar”, 
a małopolskie środowisko pił-
karskie po raz kolejny dostało 
jasny przekaz, że w Olkuszu 
w piłkę grać potra� ą. Bohate-
rów tego sukcesu jest wielu, ale 
szczególnie mocno warto zapa-
miętać nazwisko Krzysztofa Po-
stołka, który podczas ceremonii 
dekoracji odebrał również na-
grodę za tytuł „Króla Strzelców” 
turnieju � nałowego.

Mistrzowska Kadra Olkuskiego 
Klubu Sportowego “Słowik”:
Aleksander Giemzik - Aleks 
Falandes, Kacper Klima, Ty-
moteusz Kuś, Bartłomiej Mi-
chalik, Marek Mroźnik, Rado-
sław Olek, Krzysztof Postołek, 
Igor Stramecki, Leon Tryk, 
Oliwier Ziarnik.

Należy również zaznaczyć, 
że to historyczne osiągnięcie 

nie wzięło się znikąd. Olku-
ska drużyna z rocznika 2012 
to bowiem zespół grający 
ze sobą już od kilku lat, zbiera-
jący na dodatek doświadcze-
nie w międzynarodowym gro-
nie. Praca, jaką wykonują nasi 
młodzi zawodnicy zaczyna 
procentować, a ponadto uta-
lentowani gracze mogą liczyć 
na swoich najwierniejszych 
fanów: nie tylko sportowo ol-
kuszanie byli w Krakowie naj-
lepsi, gdyż kibicowsko rodzice 
naszych podopiecznych także 
spisali się na medal i to ten 
z najcenniejszego kruszcu.

“Jestem ogromnie dum-
ny z całego zespołu, jako 
że wszyscy zawodnicy wspie-
rali się wzajemnie zarówno 
na boisku, jak i poza nim. 
Razem z kibicami stanowi-
liśmy jedną wielką drużynę, 
która miała do zrealizowa-
nia swój cel. W szatni po-
wiedzieliśmy sobie, że cała 
praca, jaką do tej pory wy-
konaliśmy, kiedyś przyniesie 
efekty, a być może to właśnie 

będzie ten dzień. Chłopcy 
wzięli sobie te słowa mocno 
do serca i szybko uwierzyli, 
że rzeczywiście to może być 
ich wielka chwila. W nie-
dzielę wszystko zagrało jak 
należy. Serce rośnie widząc 
postępy sportowe i charakter 
zawodników, którzy w � na-
le, mimo niekorzystnego wy-
niku, potra� li wyjść z trud-
nej sytuacji, ani na moment 
nie tracąc nadziei na końco-
we, szczęśliwe zakończenie. 
Dodatkową nagrodą są dla 
nas pochwały, jakie popły-
nęły w naszym kierunku 
nie tylko ze strony trenerów 
innych drużyn, ale i przed-
stawicieli Małopolskie-
go Związku Piłki Nożnej. 
Wszyscy zobaczyli siłę tego 
zespołu, z którym już teraz 
stawiamy sobie nowe, coraz 
ambitniejsze wyzwania”

- komentuje “ojciec” sukcesu, 
trener Marcin Mróz.

Redakcja

Młodzi piłkarze olkuskiego „Słowika” mistrzami Małopolski!

fot. Małopolski Związek Piłki Nożnej


